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Nasz światopogląd
Każdy dzień stawia nas wobec splo­

tów ważkich zagadnień. domąqajacvch 
się natychmiastowego rozwiązania. Nie- 
angażowanie się, ów tak modny wciąż 
termin, jest właściwie śmiesznie nieaktu­
alnym nieporozumienie. Biernym staty­
stą nikt dziś nie jest i być nie może. 
Działać trzeba i należy, chodzi o to  jak?

Pierwszy krok decyduje o stu nastę­
pnych. A chwilą obecna, która jest are­
ną ścierania się idei wielkich, domaqa 
się wyraźnie sprecyzowaneqo i do głe- 
bi pojęteqo stanowiska. Musimy mieć 
pion, do któreqo będziemy równać. 
Musimy znaleźć punkt wyjścia, który nie 
tylko, że nie bedzie. kolidował z rzeczy­
wistością, ale nam ją wyjaśni i w kształ­
towaniu iei pomoże. Baza, na której sie 
oprzemy, musi ponadto być obdarzona 
znamieniem stałości. qdyż to da nam rę­
kojmię, że i ten okres burz przetrwa 
zwycięsko.

Chcemy na Kaszubach budować lep­
szą przyszłość. Pracujemy nad odrodze­
niem ludu kaszubskieqo, rozwojem jeqo 
kultury. Myślimy o wychowaniu nowego 
typu Kaszuby. Chcemy biedny nasz lud 
podnieść gospodarczo.

A w naszych dążeniach i pracy dla 
Tatczezne, dla sprawy kaszubskiej, dla, 
ludu kaszubskiego trzeba inam oprzeć 
się na pewnej podstawie, mocnej pod­
walinie światopoglądowej.

Jesteśmy również dziś świadkami 
qłębokich przemian w dziedzinie spo­
łeczno-gospodarczej i politycznej. W y­
znawane ideoloqie znajdują swói kon­
kretny wyraz w  praktyce dnia.

Kształtując i budując świadomie no­
wą rzeczywistość kaszubską opieramy 
się na katolicyźmie.

Katolicyzm czasów dzisiejszych wy­
chodzi z kościołów, odnowiony, żądny 
zwycięstwa. Rusza w rozqwar i zamęt 
v/spółczesneqo życia i pragnie ie prze­
mienić w  wartką rzeke Wiary, niena.ru- 
szając tei rzeki siły twórczej i rozmachu. 
’.V swym pochodzie napotyka katolicyzm 
na zorganizowane tworzywa ducha i rąk 
ludzkich, i o ile są one zqodne z celem 
nadprzyrodzonym człowieka i prawem 
naturalnym, szanuje ie. umacnia, daie 
im swą sankcję i opromienia blaskiem 
swojej potęqi, która nie jest z teqo 
świata.

Tylko w oparciu o katolicyzm może­
my doczekać się prawdziweqo odrodzę-1 
nia Kaszubów.

Jakże przepotężny jest wpływ katoli­
cyzmu na tę najwyższą formę duchowa 
istnienia ludzkieqo —  na naród. Historia, 
wskazuje, że tam qdzie ruch narodowy 
wyrastał z podłoża katolickieqo i zrósł 
się z nim nierozerwalnie, qdzie twórcze 
promienie myśli katolickiej uszlachetnia­
ły  dążenia narodowe, tam narodom 
przybywa nowy, jakże wartościowy czyn­
nik ich bytu, torujący pewnie droqe ku 
lepszej przyszłości.

KASZUBI U STÓP MARYI
Rok obecny przynosi wielkie, wyda­

rzenie: ofiarowanie nas Niepokalanemu 
Sercu Maryi. Dnia 7 lipca odbyło się 
na całych Kaszubach ofiarowanie parafii. 
Dziś 15 sierpnia, wyższe komórki w 
hierarchii Kościoła, jakimi są diecezje, 
manifestują naszą część, miłość i uf­
ność do Boqarodzicy. Kaszubi wchodzą 
w skład dwóch diecezji: qdańskiej i 
chełmińskiej. To też, qdy dzisiaj po uro­
czystej Mszy św. w  katedrze pelpliń- l

Pożyczka USA dla Polski uruchomiona
LONDYN (BBC). Amerykański depar- I przeszkody w uruchomieniu teqo kredytu 

rament stanu oqłosił w  piątek wieczór, zatwierdzoneqo już w  kwietniu, zostały 
że rząd polski może już korzystać z kre- I usunięte.
dytu 40 milionów dolarów w Banku Eks- Kredyt powyższy przyznano celem 
portowo-lmportowym. nabycia w  Stanach Zjednoczonych paro-

Departament stanu oświadczył, że I wozów i wagonów do przewozu weqla.

N o w y  am basador Irland ii 
p rzy  W a ty k an ie

WATYKAN (Obsł. wł.). Nowym am­
basadorem Irlandii przy Stolicy Apostol­
skiej został mianowany p. I. P. Wałshe.

— o —
R o z m o w y  polsko-czeskie
PARYŻ. W  Paryżu toczą się rozmowy 

polsko-czeskie z udziałem przedstawi­
ciela Polski w Pradze i ministra pełno­
mocnego Wierbłowskieqo. Prasa zagra­
niczna poświęca rozmowom tym dużo 
uweqi, wnioski ich są jednakże przed­
wczesne. Bardziej prawdopodobny jest 
fakt, że wkrótce przybędzie do Warsza­

D o ż y n k i kaszu b s k ie  w  C iso w ej
GDYNIA. W  najbliższą niedziele 18 

bm. odbędą się w  Cisowej oraz Gdyni 
dożynki kaszubskie. Dożynki te mają 
swoją dłuqletnią tradycję przerwana o- 
statnią okupacją.

Barwny pochód dożynkowy wyruszy 
w niedzielę o qodz. 12 z Cisowej do 
Gdyni. Tutaj przy skwerze Kościuszki 
odbędzie się defilada przed prezydentem 
m. Gdyni p. Zakrzewskim. Następnie 
pochód wraca do Cisowej i składa wie­
niec dożynkowy na ręce dostojnych go­
spodarzy —  wojewody gdańskiego inż.

Nic bardziej, aniżeli światopogląd | 
katolicki, nie jest zdolne poprowadzić 
jednostki i narody ku wielkości. Ten 
sam katolicyzm, który z przeciętnych lu­
dzi tworzy olbrzymów w dziedzinie du­
cha, zdolny jest iedynię wyprowadzić 
z współczesnego chaosu i pomieszania 
pojęć znękaną, ludzkość, wskazując iei, 
poprzez miłość Boqa i bliźniego, dwa 
wielkie cele: doskonalenie duchowe i 
doskonalenie narodowe.

Każdy ruch szlachetny i zakrojony

skiei ordynariusz diecezji chełmińskiej 
ks. biskup dr. Kazimierz Kowalski i w 
oliwskiej administrator apostolski ks. inf. 
dr. Andrzej Wronka, ofiarują swe diece­
zje Niepokalanemu Sercu Mani, cała
Żiemia kaszubska i lud kaszubski ofia- | 
rowany zostanie Marii i Jej Niepokala- ■ 
nemu Sercu.

Lud kaszubski świadomie i chętnie j 
odbędzie swe poświęcenie Bożej Matce J 
i wiernie dotrzyma swoich przyrzeczeń. I

wy deleqacja czeska celem sfinalizowania 
rozmów w sprawie zawarcia traktatu.

Krajowa Rada N a ro d o w a  
zb ie rze  się 31 s ierpnia

W dniu 8 sierpnia Prezydium Krajo­
wej Rady Narodowej postanowiło zwo­
łać dawno oczekiwane posiedzenie ple­
narne Krajowej Rady Narodowej na 
dzień 31 sierpnia na godz. 10.

Na sesji tej należy się spodziewać 
doniosłych decyzji w  sprawie ustalenia 
terminu wyborów i uchwalenia ordyna­
cji wyborczej.

Zrałka oraz Jeqo Ekscelencji Ordynariu-, 
sza Chełmińskiego ks. dr. Kazimierza Ko­
walskiego.

O qodz. 15 nastąpią występy grupy 
dożynkowej, chóru ,.Symfonia" z Gdyni 
oraz dzieci szkolnych z Cisowej.

Wieczorem z racji dożynek odbędzie 
się w. Cisowie zabawa ludowa.

Pochód dożynkowy będzie się skła­
dał z 16 wozów. Żniwiarki i Żniwiarze 
ubrani będą w stroje kaszubskie. Staro­
stą dożynkowym będzie p. Kotłowski z 
Bolszewa.

na wielką skale —  a takim być winien 
nasz ruch kaszubski —  napotka w kato­
licyzmie pierwszorzędnego sprzymie­
rzeńca w przebudowie jednostek a przez 
nie całego narodu.

Wierzymy, że qorliwe wprowadza­
nie przez Kaszubów w  czyn ideałów ka­
tolickich i przepojenie całej naszej pra­
cy nad odrodzeniem kaszubskim ideała­
mi katolickimi, stworzy najpewniejsza 
podstawę do prawdziwego i trwałego 
odrodzenia ludu kaszubskiego.

Z Swarzewa i Sianowa spoqlada 
1 Matka Boża niebiańskim wzrokiem na 
i kaszubskie pokolenia i na Kaszuby śtru- 
I mieniami rozlewa łaski ku ukojeniu serc. 

Niech wizerunek naszej Pani i Królo­
wej Kaszubskiej z Swarzewa i Sianowa 
błyszczy w naszych duszach, budząc w 
nich miłość ku Boqu, Tatczeznie i bliź­
niemu.

M ięd zyn aro d o w y Z jazd  K obiet 
i Katolickich

BRUKSELA (Obsł. wł.). W  Brukseli 
odbył się pierwszy powojenny zjazd de­
legatek katolickich orqanizacyi kobie­
cych: Anqlii, USA, Francji, Holandii, 
Włoch, Hiszpanii i Szwajcarii.

Nota  Polski 
do rzqdu W . Brytanii

WARSZAWA, (Obsł. wł.). Minister­
stwo spraw zagranicznych wystosowało 
dc rządu Wielkiej Brytanii notę, yvyłu- 
szczaiącą ponownie stanowisko Rządu 

i RP. w sprawie demobiizacji polskich 
| sił zbrojnych, znajdujących się pod do­

wództwem brytyjskim.

Trzecie doświadczenie z bom bą  
a to m o w ą  *

PARYŻ. (RDF). Trzecie doświadcze­
nie z bombą atomowa przy Bikini pro­
jektowane jest na kwiecień przyszłego 
roku. Przy doświadczeniu tym bomba 
wybuchłaby na qłębokośc> 1.000 m. pod 
powierzchnią wody.

O dm ow a Rządu Francuskiego
LONDYN. (BBC). Rząd francuski za­

wiadomił dziś oficjalnie przez wręcze­
nie odpowiedniej noty gen. Mac Nar- 
neyowi, szefowi zarządu wojskowego 
amerykańskiej strefy okupacyjnej w 
Niemczech, że nie przystąpi do współ­
pracy gospodarczej dwu, albo więcej 
stref okupacyjnych w  Niemczech zgod- 

j nie z treścią propozycji amerykańskiej 
I w tei mierze. Oświadcza natomiast, że 

zqa.dza się na zorganizowanie w 4-ch 
strefach okupacyjnych biur, których za­
daniem byłaby praca w  zakresie koor­
dynacji gospodarczej.

Jak d ługo trw ać  będą 
obrady parysk ie

PARYŻ (PAP). Obserwatorzy na kon­
ferencji paryskiej zastanawiają sie nad 
terminem zakończenia konferencji. Upo- 
ianie się z proqramem prac do dnia 15 
września jest mało prawdopodobne. W 
kołach zbliżonych do konferencji wyra­
żane jest przekonanie, że obrady zosta­
ną przerwane na początku września, by 
dać ministrom możność wzięcia udziału 
w  zgromadzeniu ogólnym ONZ.
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Z a m k n ię c ie  P a le s ty n y  d la  im ig rac ji ż y d o w s k ie j
LONDYN. (Obsł. wł.). Aqencia 

„Associated Press" donosi, że rząd bry­
tyjski oqłosił w  poniedziałek wieczorem, 
że żadni dalsi nieleqalni imigranci ży­
dowscy nie beda dopuszczeni do Pale­
styny i że transporty imiqrantów nie 
posiadające certyfikatów wyjazdowych 
które kierować sie beda do Ziemi Świę­
tej, zostaną odesłane na wyspę Cypr, 
lub qdzie indziej i umieszczone w  obo­
zach do czasu zdecydowania o ich przy­
szłości.

JEROZOLIMA. (Obsł. wł.). Korespon­
denci donoszą z Palestyny, że oddziały 
6-ej brytyjskiej dywizji spadochronowej 
przybyły do Haify, na północno-zachod­
nim wybrzeżu Palestyny. Beda °ne p il­
nowały budynków rządowych przed mo­
żliwymi zamachami, mającymi na celu 
uwolnienie 24 członków tajnei organi­
zacji terrorystycznej Sterna, których 
proces rozpoczął sie w  poniedziałek. Sa 
oni oskarżeni o zamach na warsztaty ko­
lejowe w Haifie, w  czerwcu.

Straże wojskowe we wszystkch qłó- 
wnych ośrodkach Palestyny zostały w 
niedziele wzmocnione. Budynki użytecz­
ności publicznej otoczono zasiekami z 
drutu kolczastego, a port w Haifie 
strzeżony jest gniazdami karabinów ma­
szynowych.

Wzdłuż wybrzeża kraża liczne pa­
trole morskie i powietrzne.

Zauważono dwa statki, wiozące nie­
legalnych imiqrantów.

W poniedziałek zebrała sie pierwsza 
konferencja ministrów spraw zagranicz- 
nych państw, należących do ligi arab­
skiej, na której omawiana bedzie kwe-

Trum an odrzuca plan Anglii
LONDYN. (PAP). Według doniesie­

nia Reutera z Waszyngtonu wiadomo 
już. że prezydent Truman odrzuci plan 
federacyjne! Pa’estyny. przyqotowarvyi 
przez misie anqlo-amerykańska- Obec­
nie rozważana jest sprawa, kiedy i w 
jaki sposób oraz w  iakiei formie odmo­
wa ma. być opublikowana.

Wieści z kraju » świata
POLSKA

—  W edle zawartej umowy samoloty 
polskie obsłuqiwać beda na zmianę ze 
szwedzkimi linie Sztokholm —  Warszawa.

—  Generalny dyrektor UNRRA zapo­
wiedział swój przyjazd do Warszawy na 
dzień 18 bm. Pozostanie on w  Polsce 
4 dni.

—  W  niedziele przybyła do Warsza­
wy po wizycie w  Moskwie deleqacia bry­
tyjskiej Partii Pracy. Goście pozostaną 
w  Polsce 3 dni.

—  Na obrady miedzynarodoweqo 
prawa karnego, udaje sie deleqacia* 
polska.

KRAJE EUROPY
-— Rząd czechosłowacki wprowadził 

przymus pracy na roli dla chłopców w 
wieku 18 i 19 lał.

—  „Times" donosi, że rząd qen. 
Franco zdecydował udzielanie wiz,na 
wjazd do Hiszpanii turystom.

—  Na rozgrywki tenisowe o puhar 
Davisa, tenisiści amerykańscy maja za­
miar zaprosić króla Gustava VI szwedz­
kiego, znaneqo miłośnika teqo sportu.

—  Aresztowano niejak. Muellera, po­
dejrzanego o zamordowanie przywódcy 
komun isów niemieckich Thaelmanna w  o- 
bozie konc. w  Buchenwaldzie. qdzie miał 
być umyślnie w  tym celu osadzony przez 
Gestapo.

—  W  Brukseli strajkują tramwajarze 
domaqajac sie podwyżki płac.

—  W  Szwecji przebywa obecnie 117 
tys. cudzoziemców, w tym 9462 Polaków.

. —  W  jednym z obozów we Francji, 25

stią, Palestyny.
W  niedziele wieczorem prezydent 

senatu irackieqo określił plan podziału 
Palestyny jako zdradziecki akt, skiero­
wany przeciwko światu arabskiemu.

JEROZOLIMA. (Obsł. wł.). W po­
niedziałek wieczorefn tajna radiostacja

Zawieszenie broni w  Chinach
PEKIN. W  piątek wieczorem kwatera 

qłówna Komisji Wykonawczej dla Chin 
wydała rozporządzenie przerwania dzia­
łań wojennych na zachodnim froncie. 
Zawieszenie broni ma trwać do 26 sierp­
nia. Zarówno wojska komunistyczne, jak

D elegac ja  O N Z  p rz y je d z ie  do  P olski
LONDYN. (PAP). Aqencja Reutera 

donosi, że trzy zespoły przedstawicieli 
ONZ zamierzają zapoznać sie z postę­
pami odbudowy państw zniszczonych 
przez wojnę w Europie, jedna z qrup 
zamierza udać sie do Be lqii, Francji, 
Holandii, Luksemburqa, Norwegii, Szwai- 
carii, ^w e c ji, Finlandii. Druqa zamierza

Zamach stanu w  Ekwadorze
NOWY JORK. Wedłuq wiadomości 

z Ekwadoru udaremniono tam zamach 
przeciwko rządowi. Przywódca socjali­
stów Rodriqo Cardińez na czele 60 lu­
dzi zaatakował straż przy ministerstwie 
obrony narodowej. Dwie osoby zostały 
ranne. Cardińez oświadczył, że chciał 
zapobiec zebraniu Zqromadzenia Naro­
dowego, które miało sie odbyć teqo 
dnia. Władze Ekwadoru zarządziły aresz­
towanie kilku przywódców socjalistycz­
nych.

NOWY JORK, Wedłuq nadeszłych 
tu doniesień, prezydent Ekwadoru cd

tys. jeńców niemieckich przełamało stra­
że i usiłowało zbiec. Sa zabici i ranni.

—  W  jednym z więzień hiszpańskich 
wybęchł bunt więźniów. Wiezienie oto­
czono kordonem wojska.

—  W  Krainie Julijskiej doszło znowu 
do rozruchów. 2 oficerów jugosłowiań.- 
skich zostało pobitych przez manifestu­
jących Włochów.

—  Na fundusz „Pomoc Europie" ze­
brano w Szwecji w  ciaqu pół roku nie­
spełna 15 milionów koron.

POLITYKA M IĘDZYNARO DO W A
—  Ustalono, że 4 tys. Norweqów 

oraz 5 tys. Duńczyków bedzie brało u- 
dział w wojskowej okupacji Niemiec.

—  Szef zarządu wojskoweqo w Trie­
ście, brytyjski płk. Smuths, został odwo­
łany ze swego stanowiska.

—  Wkrótce ma nastąpić podpisanie

Zeznania eksmarszałka v. Mansteina
NORYMBERGA. W  dalszym ciąqu 

procesu przeciw sztabowi qeneralnemu 
III Rzeszy zeznawał w sobotę świadek 
obrony exsmarszałek von Manstein. 
Twierdził on, iż „atak niemiecki na Zw. 
Radziecki był koniecznością, qdyż Z. S. 
R. R. był ciąqłą qroźba dla Rzeszy". Po 
nieudaniu się lądowania w  Anq|ii, Hitler 
—  wbrew stanowisku Wehrmachtu —  
zaatakował Związek Radziecki. Znisz­
czenie Stalinqradu, Leninqradu i Sewa­
stopola jest logiczna konsekwencja ro- 
kazu Stalina, nakazującego bronić każde­
go kawałka ziemi.

W  końcu marca 1944 r von Man­
stein doradzał Hitlerowi złożenie funkcji 
naczelnego wodza Wehrmachtu, w od-

żydowska wystąpiła qwałtownie przeciw 
blokadzie anqielskiei. zorganizowanej 
przeciwko imigracji żydowskiej i pro­
jektowi federącj Palestyny.

Radiostacja nazywa quislinqowcami 
.wszystkich tych Żydów, którzy qotowi sa 
iść na kompromis.

i rządowe w  prowincjach Hupeh, Honan 
i Shansi, mają natychmiast zająć pozycję 
oddalone od siebie o 16 km. Pomimo za­
wieszenia broni sytuacja w  Chinach jest 
wciąż naprężona.

zwiedzić Europę wschodnią, a w:ęc 
Czechosłowację, Polskę, Białoruś, Ukra- 
irę, ZSRR. Węqry, Ruń,unię i Austrię. 
Trzeci zespół wybiera sie dc połudrro- 
wej Europy i Afryki pói tocnej dia za­
poznania sie z sytuacja w Albanii, w 
Abisynii, w Grecji, Jugosławii, W ło­
szech, Bułgarii i na Malcie.

czerwca 1944 r. Jose Maria Velasco Ibar- 
ra przekazał władze Narodowemu zgro­
madzeniu Konstytucyjnemu. Podali się 
również do dymisji członkowie jego ga­
binetu i obecnie toczą sie dyskusje na 
temat wyboru noweqo prezydenta. 
Członkowie Zgromadzenia upatrzyli na 
to stanowisko konserwatystę dr. Mariano 
Suerez Ventimilla. Również dwoma za­
stępcami prezydenta maja być konser­
watyści. W  związku z nieudanym ata­
kiem socjalistycznym na ministerstwo o- 
brony narodowej, aresztowano 80 osób.

umowy handlowej włosko-czechosłowac- 
kiej.

—  W. Brytania podpisała urnowe fi­
nansową z Węgrami.

N A  INNYCH KONTYNENTACH
—  Na terytorium republiki San Do­

mingo powtórzyły się silne trzęsienia 
ziemi. Razem 70 tys. osób postradało 
dach nad qłową.

—  B. delegat Ameryki do Rady Bez­
pieczeństwa ONZ. został mianowany rek­
torem Uniwersytetu w Virqirtfi.

—  Przewodniczący hinduskiej partii 
Kongresowej Pandit Nehru, przemawia­
jąc na wiecu, zapowiedział, że Indie bę­
dą wolne za rok.

—  Dwa bombowce amerykańskie zde­
rzyły się w powietrzu. Jeden samolot 
spadł na stajnie z 50 końmi. 5 osób zo­
stało zabitych.

powiedzi na co Hitler pozbawił qo do­
tychczasowego stanowiska.

Po zeznaniach von Mansteina, przed­
stawiciel USA., qen. Taylor przedstawił 
Trybunałowi rozkaz Keitla, stwierdzający, 
iż tylko terrorem można utrzymać pokój 
w krajach podbitych. Wbrew oświadcze­
niu von Mansteina, że odpowiedzialnym 
za porzędek w  krajach okupowanych 
był Himmler i jeqo organizacja, doku­
ment ów wykazuje, że armia niemiecka 
wykonywała często funkcję Gestapo. 
Dokument powyższy, na którym widnie­
je m. in. podpis von M&nsteina, domaga 
się od żołnierzy zastosowania wszelkich 
represyj w  stosunku do Żydów i party­
zantów.

fJ)tze.q.Ląd, 
f i ta s y  k a to  Letkie j-
Pięć m in u t p rze d  dw u n astą

Katolickie pismo społeczno-kultural­
ne wychodzące w  Krakowie „Tygodnik 
Powszechny" pisze w  nr. 32:

„Katolicyzm w  Polsce ma wszelkie 
możliwości gruntowania podstaw naszego 
życia zbioroweqo jako państwa i naro­
du. Katolicki jest lud wiejski, katolicka 
większość warstwy . robotniczej. Katoli­
cyzm, wreszcie, coraz wyraźniej zdobywa 
szereqi wyznawców wśród t. zw. inteli­
gencji.

Jeżeli jednak dzisiaj nie ma w Pol­
sce, podobnie jak w  innych Jcrajach za­
chodnich, potężnych organizacyj katolic­
kich (partyj politycznych, zrzeszeń spo­
łecznych i gospodarczych), to  winę tego 
przypisać należy, nie słabości katolickie­
go rezonansu w społeczeństwie, lecz —- 
częściowo —  brakowi sztabu kierowni­
ków, brakowi zrozumieniu potrzeby or­
ganizacji, nieumiejętności wyzbycia sie 
dawnych błędów, gdy w życiu publicz­
nym praca katolicką w Polsce prowa­
dzona była na kilku frontach, partyjnych 
nastawień i partyjnych interesów.

Temu wszystkiemu powinno się i mu­
si zaradzić. Czas jest jeszcze. Ale, pa­
miętajmy, że jest to już tylko pięć mi­
nut przed dwunastą! Potem bedzie za 
późno. Dzisiejsze pokolenie nie potrafiło 
zdąć eózaminu, że zdolne było wykonać 
te zadania, jakie, czasy dzisiejsze, nało­
żyłyby na nie: walki o zwycięstwo świa­
topoglądu, będaceqo jedynym zadat­
kiem lepszej, jaśniejszej przyszłości 
państwa i narodu;, daiaceqo qwarancie. 
że życie budowane na jego zasadach jest 
jedyną możliwością dla stworzenia —  
prawdziwego i trwałeqo pokoju w  świę­
cie.

Dlatego dzisiaj trzeba nam nastawić 
sie na inne tory: na tory integralnego ka­
tolicyzmu.

Cym jest ten inteqralny katolicyzm?
Niczym innym, iak zrozumieniem i 

realizowaniem doktryny katolickiej we 
wszystkich przejawach życia; jest to u- 
rzeczywistnienie dewizy wielkiego Piu­
sa X: „odnowienia wszystkiego w  Chry­
stusie!", jest to świadomość, że tylko 
bezkompromisowy, nie ulegający pod­
muchom koniunkturalnego wiatru, pełny 

: katolicyzm może wydać takie owoce 
swojej działalności, jakie narodowi i pań­
stwu są potrzebne.

Nie chodzi tutaj o partię polityczną,
; tylko o gruntowanie świadomości w  u- 
mysłach społeczeństwa, że jedyna droga 
prawdy i życia dla narodu i państwa, jest 

i etyka katolicką. Dekalog, prawo Boże.
; że wszystko, co sprzeciwia sie temu iest 
: złe, zgubne, obliczone na krótka mete 
: powodzenia partyj, kliki, jednostek, ka-
' rierowiczostwa i  utylitaryzmu".

Naw rócenie wybitnego m asona
WATYKAN (Obsł. wł.). Z Hawany 

nadeszła do Stolicy Apostolskiej wiado­
mość, że tamtejszy profesor szkoły dzien­
nikarskiej i wybitny publicysta, Juan Luis 
Martin, czołowy dyqnitarz masoński, na­
wrócił się i przeszedł na wiarę katolicka-

DO CZYTELNIKÓW
Czy zamówiłeś już „Zrzesz Kąszeb' 

skó" na miesiąc wrzesień? Jeżeli nie- 
wpłać natychmiast na poczcie lub u - '1'  
stonosza 25 zł. i zamów nasza gazete 
na wrzesień.

Jeżeli poczta lub listonosz już ni® 
przyjmują zamówień, kup przekaz pocz­
towy i prześlij 25 zł. na adres: Admini' 
stracja „Zrzesz Kaszebskó", Wejherów®; 
Skrzynka Pocztowa 30. Na odwrotn®1 

! stronie przekazu napisać: aboname^
1 na miesiąc wrzesień.
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O styl rodzim y no Kaszubach
Normalna niwelacja idąca w  Darze 

z rozwojem cywilizacji i kultury naro­
dowej —  pozwala na śledzenie etapów 
kolejneqo wymierania kultur reqionu. 
Praca reqionalna osłabia to  tempo, po­
wstrzymuje. Szczątki można utrwalić w 
obrazach fotoqrafii —  w  muzeach kon­
serwować. W  takich warunkach kultura 
niqdy nie qinie całkowicie.

Przez nasze ziemie przeszedł kata­
klizm, który niejeden unikat zniszczyły. 
Niejeden świadek oryginalnej kultury za­
ginął. Niczym Huragan przeszedł nad 
miastem, wsią. droqa niszcząc muzea, 
strzechy, krzyże, kapliczki, zamykaiac 
kościoły, wypędzając lud do lasów, w 
ziemianki, stawiaiac qo przed proqiem 
nowego kościoła, nowej chaty, ^gdzie 
dusza zamarła, a duch walczył z chi­
chotem przemożnym smętka.

Dzisiaj stanęliśmy przed nowym za­
gadnieniem, budowania, tworzenia na 
własnym odcinku noweqo życia, no­
wych form. Duch ludzki w  wiekowym po­
chodzie tworzy kulturę, rodzi problemy 
„b yć  albo nie być!"

Kultura materialna wyniszczona nie 
lep ie j przedstawia sie z kultura ducho­
wa. Zapewne tai s ie  rozproszona iak 
krzaki dzikich róż, czekając na uszla­
chetnienie. Weźmy np. budownictwo u 
nas. Naicharakterystyczniejsze, posiada­
jące niezbite dowody słowiańskości 
tych ziem, znajduje sie w  stanie szcząt­
kowym. Rzadkością jest już checz z 
•dawnym typowym przedsionkiem ctwer- 
tym u szcztowej stronie chaty” ., Nie cho­
dzi tu aby stawiano niskie, staredo typu 
chatki. Ale qdy chodzi o nasza kulturę 
ludowa, może . powstać nowa odmiana 
stylu ludoweqo wzorowana na dawnym. 
Murowane domki z qaneczkami, domek 
z altanka itp. To jest normalny proces 
przemian treści kulturalnych. Oczywi­

ście architekt musi posiadać znajomość 
cech kulturalnych daneqo regionu, tak 
że zmiana materiału budulcowego har­
monizuje w dalszym ciągu z pejżażem 
i jest przystosowana do potrzeb i upo­
dobań mieszkańców. Jednak styl ro­
dzimy winien być zachowany.

O  ten styl chodzi. I nie tylko w  ar­
chitekturze, ale w  całym życiu, w całej 
kulturze! materialnej i duchowej.

To co nowe powstaje czy to krzyż 
przydrożny, czy kapliczka z figura Mat­

ki Boskiej cudowpej, czy wreszcie 
światek stróżujący mienie, zabudowania 
przed urokiem złeqo, obrzędy dorocz­
ne, rodzime, strój reqionalny, pieśń ży­
wa, spontaniczna, smętna, radosna, mu­
zyka skoczna, melancholijna odtwrzaia- 
ca stany duszy prostej, niekiedy rzewli­
wej, że wietrzyk słyszysz w nlei mówią­
cy, strumyk szemrzacy —  to przecież 
wszystko wyrosłe z tej ziemi, do ńiei 
wrócić musi!

Przy czym należy baczyć, by praca 
nie przeobraziła sie w  szablon, w  z gó­
ry ustalone formy. M ogłyby tutaj po­
wstawać różne dziwolaqi, zabłąkane ra­
czej u nas, nie przywiązane dc zemi, 
ani duszy ludu. Typowym przykładem 
obcości kultury to  budownictwo nie­
mieckie u nas w czasie okupacji. Nam

Lista strat kultury kaszubskiej
-------------------------------  1 9 3 9 —1 94 6  -------------------------------
Spis obejmuje osoby pochodzenia 

kaszubskiego, twórczo pracujące dla lu- 
i du kaszubskiego i kultury kaszubskiej, 

które zostały albo zamordowane przez 
| okupanta, poległy w czasie wojny lub 
j zmarły śmiercią naturalną w  czasie od 
! 1 września 1939 r. aż do chwili obecnej. 

Lista ta w te j chwili nie jest jeszcze kom­
pletna. Być może iż w  czasie jej druku 
uzupełnię ją nowymi nazwiskami, nowy­
mi szczegółami, względnie w  liście już 
opublikowanej znajdę błędy i pomyłki. 
Ewentualne dodatki i zmiany uwzqlednię 
na końcu w sprostowaniach i uzupełnie­
niach. Wszystkich czytelników proszę o
łaskawą pomoc w  tej pracy.

1. BIESZK KAZIMIERZ, ks. prał. dr. 
teol. Urodził się 25. IX. 1890 r. w Fry­
burgu w Badenii. Ojciec ieqo profesor 
i dyrektor qimnazjum pochodził z Ko­
łeczkowa w  pow. morskim- Zmarł 24. I. 
1946 r. na wygnaniu w  Obersasbach 
koło Achem, wydalony w  czasie wojny 
z Kaszub. Spoczął na cmentarzu w Wies­
baden. Prof. Seminarium Duchownego w 
Pelplinie, autor prac historycznych, ka­
znodziejskich i liturgicznych. W ielki dzia­
łacz kaszubski i qorący miłośnik ludu i 
ziemi kaszubskiej. Po śmierci dr. Maj­
kowskiego przewodził sprawami kaszub­
skimi. Protektor zrzeszińców.

wydaje sie dziwne, nie na miejscu. Dla­
czego? Niemcy nie liczyli sie z nasza 
kultura, przeciwnie niszczyli ia. Wytwór 
ich nie harmonizował z pejżażem, wy­
strój zewnętrzny nam obcy. Bo to co 
mamy u nas jest raczej na stopniu kul­
tury ludowej, a ona nie iest czymś jedy­
nie uzależniona od człowieka. Gruntuje 
się w  przestrzeni i w  czasie. Gleba, tra­
dycja rodzinna, rodowa, szczepowa zazę­
bia się o tradycję terenów, ich konfigu­
racje, rozmieszczenie osad, dróg wod­
nych i lądowych, klimatu i krajobrazu. 
Przeto nie jest, do pomyślenia, ody 
chcemy zachować . piękno i specyfikę 
naszą, aby nie mieć na uwadze nasz 
styl rodzimy we wszystkich przejawach 
naszego życia.

JAN ROMPSKI

2. BOLDUAN TEODOR ROMAN. Uro­
dził się 11. I. 1902 w Kościerzynie. W 
roku 1939 został zamordowany przez 
niemców. Był bardzo dzielnym i zasłu­
żonym burmistrzem miasta Wejherowa.

3. CIEROCKI ALFONS (pseudonim: 
Al. Fonek). Urodził sie w Starejhucie 
(pow. kartuski). Zmarł w  obozie kon­
centracyjnym Dachau w  maju 1943 r. 
Nauczyciel szkół powszechnych. Po u- 
kończeniu studiów prawniczych pracuje 
przy ambasadzie polskiej we Włoszech. 
Publicysta i działacz kaszubski. Bardzo 
czynny przy zorganizowaniu „Zrzeszenia 
Reqiona!neqo Kaszubów", „Zrzesze Ka- 
szebskjej" oraz w korporacji akademickiej 
„Cassubia". Autor licznych artykułów na 
tematy kaszubskie oraz rozprawy: „Czy 
Kaszubi są Polakami"?

4. DOMINIK KONSTANTYN, ks. bi­
skup sufraqan chełmiński, tytularny bi­
skup atrybitański. Urodzony 7. XI. 1870 
r. w  Gnieźdżewie (pow. morski). Kon­
sekrowany na biskupa w Pelplinie w  r. 
1928. Zmarł 7. III. 1942 r. w  Gdańsku. 
Działacz akcji charytatywnej na Pomorzu. 
Autor artykułów liturq:cznych. Miłośnik 
kaszubszczyzny. W ielki przyjaciel i wy­
chowawca młodzieży. Prowadził żywot 
świątobliwego kapłana. Zajaśniał w  cza-

(Ihtuigi. na czasie
O  poszanow anie n ied zie l 

i świąt
Ostatnio wiele uroczystości państwo­

wych, organizacyjnych, czy wreszcie oko­
licznościowych zbiegło sie, lub zostały 
odłożone ną niedziele lub święto. Wszy­
stko jest pięknie, kiedy taka uroczystość 
zaczyna się Mszą św. W tedy wszyscy 
(nawet ci co normalnie by nie poszli) 
wysłuchają Mszy św. Gorzej, kiedy świę­
to takie, czy zebranie iest bez Mszy św. 
Jest zebranie do południa, kiedy odby­
wają się w kościołach Msze św. Wszyscy 
uczestnicy zebrań tracą wtedy, bo nie 
moqą pójść do kościoła. Mamy 6 dni w 
tygodniu, a siódmy przeznaczył Stwórca 
na modlitwę i wypoczynek. Uważam, że 
wyznaczenie zebrań orqanizacyinvch. czy 
uroczystości o innym charakterze niż ko­
ścielny jest sprzeczne z dziełem Boga. 
Nauka czy polityka nie powinny nigdy 
wchodzić w konflikt z reliqią, lecz prze­
ciwnie; powinny one współdziałać. O  ile 
chcemy podkreślić ważność pewnych mo­
mentów dziejowych, czy wydarzeń hi­
storycznych, to miejmy odwagę poświe­
cić jeden z dni powszednich na ten cel. 
a nikt nam tego za złe nie weźmie 

Wykorzystywanie niedziel i świąt na 
inny cel niż są one wyznaczone przez 
Kościół, przynosi szkodę nam samym, 
społeczeństwu i Państwu, przez zmniej­
szenie błogosławieństwa i łask Bożych, 
które przy normalnym zachowaniu nie­
dziel i świąt spłynęłyby na nasz naród. 

KRONIKA KULTURALNA KASZUB 
Ks. dr. Antoni L ied tke  wrócił 

do kraju
W  ostatnim czasie powrócił ze 

Szkocji do kraju historyk ks. dr. Antoni 
Liedtke. Ks. dr. Liedtke jest Kaśzubą. 
Ostatnie lata przed wojną zajmował -ka­
tedrę historii w Seminarium Duchownym 
w Pelplinie. Ks. Liedtke iest autorem sze­
regu prac naukowych z dziedziny dzie­
jów Kościoła i kultury naszeqo reqionu 
kaszubskiego. W  wywiadzie udzielonym 
jednemu z redaktorów naszeqo pisma 
ks. Liedtke obiecał współpracować z 
naszym pismem i umieszczać w  nim 
swe naukowe prace. -

sie sweqo życia wielu cnotami. Zmarł w 
opinii świętości.

/Dalszy ciąq listy strat kultury kaszub­
skiej w następnym numerze czwartko­
wym. BRUNON RICHERT
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—  Boczę, Remus: Na zemji panuje 
spravjedlivosc ludzko! A ta je zamkłą v 
napjisanim pravje. Pravo znovu ludze 
sobje zbudovole naksztołt vje lqiiqo bu- 
dinku, v chternim je jedna vjelqó bro- 
ma. Ale krom ti iedni v je lqji brome 
provadzj z teqo budinku bardzo vjele 
wuliczk szerszich i yężejszych. Przez je­
dne z njich możesz jesz z biedą przeńsc 
z qłovą v gorę podnjesoną. Ale są i 
łakji, przez chterne sę le przeklisz- 

czisz, jak nje przemierzając yjelbłąd 
przez wucho jeglce, prze czim dzel 

ruchen i przerodzoni skore wdstayjisz 
na placu. Są i takji wuliczki, przez 
chterne leno na śzterokach wuńdzesz. 
prze czim nje wopuszczą worędze be 
ce sprać rzetnjicę jaż spuchnie- Tero 
wuyożej: V tifn domu prava yemjerzó 
spravjedlivosc sędzi. Żeli ten- cebje wu- 
znó njedovjinnim, to cę kloże vepro- 
vadzec przez tę vjelgą bromę. Tam sto­
ją dvaji, cg cebje wobleczą bjołim 
zqłem njevjinnosce i yińdzesz iak no- 
vovepranó panna do ślubu. Vszeskji złi 
jęzekji wukąsec se muszą zęboma vło-

sni qębe, a vszesce złosnjice muszą 
slenę połknąć, chterną miele na parące 
do wopluvanjó cebje i muszą se riia 
struć. Sprayą naszą —  advokatóv —  je, 
żebe tich, co sę na nas zdele, jakjim 
sposobem yedobec. Kjej sę tede nje 
wudó wosamętac sędziqo, żebe kliian- 
ta yepusceł ną vjelqą bromą, tej dome 
boczenie, żebe jeqo przepchnąć przez 
jedną z nich wuliczki Gvesno to  nje je 
przijemne woddzękovanje ze sadem, a-

I le ludze volą wostayjic kavałk ruchna 
i skore, njiże dac se zamknąć v sodze.

Jó słuchoł z wuvoqą ti nowukji wo 
spravjedlivosce svjata, a nameslivsze sę,
rzekł jem:

j —  Jó chcę jisc prosta drogą, jak Pon 
I Boq przekozoł i nje dom sę v żodne 
I kręteyęte.

Czernjik na mje vezdrzoł yeszcze- 
rząjące svoji b jołi zębe i rzekł:

—  Remus, te yeszedł jes z pustko-
I v jó  jak cele, co pjerszi roz jidze na pa- 

żęc. Nje vjesz, po co trzimó wovczorz 
długji knepel v ręce, jaż ce njim zdzeli. 
I nie vjesz, na co chodzi nen pies buri, 
jaż cę wukąsi, i na co voł mó roqjr na 
łb ie, jaż cę njimf po żebrach pomakló,

przód będzesz m joł quze wod kjija 
Wovczarzovigo i ranę v skórze wod 
psich zębóv i żebra będzesz mjoł zło- 
mjone wod roqóv volich i wobarch- 
njesz porę razi wod żądeł szerszenjo-

vich, tej będzesz mjoł szkołę przebetą 
jak sę noleżi i rzotkji rozum ce se zet- 
nje. —  Ale przestąpme do spraye: Jó 
vjem, że mje nje lubjisz, bo ve mje 
cknjesz Smętka. Ale to  ce njic nje po­
może. Som sobie wobrońcę- naiąc nii 
mosz sposobu a mje sąd przez mus to ­
bie wobrońcę wustanovjił. I na to  nii ma 
rąde. Chcące nje chcące, ió cebje 
bronjic muszę.

—  Kiei tak bec muszi, to niech sę 
stanie voló Boskól

—  Stanje sę spravjedlivosc ludzkó, 
povjem lepji: prusko. Bo to ce rzekę: 
Żebe cę miele yepuscec przez ne viel- 
qą bromę njedoyjinnosce, vjo tim  r.ji 
ma v dole vode. Nayetk przez ne casne 
wułiczkii, navetk na śzterokach ce nje 
yepuszcza. Do dure dostaniesz se na 
pevno. Ale pitanje na jak długo? Bę- 
dze sądzeł sędza pruskji, ac viele be ce 
yeboczeł wuvożaiące, żes procem svja- 
tovich sprav jak pilę dopjeru co z jaia 
velęqłe. Ale dvuch rzeczi, ce nje vebo- 
czi: Jedno, żes roznoszoł Kaszubom 
ksążkji, v chtemich mova wo Korunje 
Polskji, —  drugji, żes rękę podniósł na 
worzła, co qo szandara na szołmie no­
si. —  Dalii: Czemużes se do kaduka 
przeznoł do niqo pojedrnku z Golia­
tem za knopjęcich tvoich lót.

—  Jó njiqde nje łżę.
—  Ha, ha —  smjoł se Czerni k —  

to  te dalek nie zańdzesz na sviece. Ale 
żart v stroni Za ten knopjęci trel wonir

ce 'n jic  zrobjic nii mogą, bo to iu ie, 
jak pravo rzecze. sprava przedavnjonó. 
Ale jankorkji i msceyosce to  rovnak sę- 
dzimu dodó. A mosz te co do povje- 
dzenjó na svoję wobronę?

—  Tec jó njick nje zbrojił! —  wod- 
rzekł jem. —  Ni dvaji zabjerele mje 
mój tovor, com qo rzitelnje ząpłaceł, a 
jó bron iił svoji yłosnosce.

Czernjik sę smjoł.
— Tako qodka ce njic nje pomoże. 

Nje czuł te, jak polecjant movjił 
„konfiskoyane?"

—  To jó czuł. Ale ió  rtie yjedzoł, 
że jak. złodzieLstyo nazyje po njemjec- 
ku, tej n}i ma rade.

—  Pevnje, że to  ie złodzejstvo abo, 
lepji rzekłsze, rabunki —  rzekł Czern­
jik. —  Ale to takji, chterniqo nje korzą 
v domu sprayjedliyosce. Jó ce to  veło- 
żę, cobes do pozdnjesziqo wużetku vie- 
dzał. Boczę: Żele te komti co kriiamko 
yezniesz, to to  je złodzejstvo. Kjej tS 
komu co yedrzesz javno, to  to ie ra- 
bunk. Za jedno i z ą  druqji n ie  minie 
cebie kara v domu spravjeidlivosce. 
Ale mjij le za sobą sto chłopóy z k ji- 
jami abo vojsko z flińtami i armata, co 
sę możesz wopędzec, te j złodzejstvo i 
rabunk vezbivają svoie brzedkji miona i 
nazevają sę konłiskovanjim. A to, cu- 
żes konfiskoyoł, to ie tvojim nabetkiem, 
jakbes to kupjił abo v dorunku dostoł.

(Postępni yątk mdze)
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N a Z iem i Kaszubskiej
WEJHEROWO

Radio d la  każdego
Z inicjatywy Komitetu Radiofonizacji 

Rowiatu Morskiego,? Polskie Radio po­
stanowiło przystąpić do rozbudowy Ra­
diowęzła w  Wejherowie.

Celem tej akcji jest umożliwienie 
wszystkim mieszkańcom miasta tanieqo 
korzystania z urządzeń radia.

Każda osoba nie posiadaiaca radio­
odbiornika a praqnąca słuchać audycyj 
radiowych może otrzymać głośnik ra­
diowy.

Koszt instalacji łącznie z qłośnikiem. 
który przechodzi na własność abonenta, 
wynosi około 800 zł. (płatnych w  ra­
tach).

Zqłoszenia na założenie instalacji 
głośnikowej przyjmują: przedstawiciel 
Polskieqo Radia w  Zarządzie Miejskim 
pokój nr. 2, w Starostwie Morskim pokój 
nr. 4c oraz w  qodzinach popołudnio­
wych w Domu Kultury i Sztuki.

Komitet Obywatelski Radiofonizacji 
Miasta.

—  BAZAR NA TERENIE OGRÓD­
KÓW DZIAŁKOWYCH. W  niedzielę, 
dnia 18 sierpnia br. o qodz. 15 odbę­
dzie się na terenie Ogródków Działko­
wych Wejherowo-Smiechowo „Bazar", 
połączony z zabawą taneczną i różny­
mi niespodziankami iak: losowanie, 
strzelanie i wędkowanie. Czysty zysk 
przeznaczono na budowę ochronki i 
świetlicy. Na powyższą imprezę szan. 
Obywatelstwo uprzemie zaprasza

Zarząd.
K rokow o  (pow. morski)

—  PODZIĘKOWANIE. W Gminie 
Krokowo pracują w akcji' żniwnei żoł­
nierze artylerii z Wrzeszcza. Do dnia 10 
bm. żołnierze ci pomaqają rolnikom, 
zżęli i zwieźli własnymi końmi 125 ha 
żyta.

Rolnicy tą droqą dziękują Dowódz­
twu i żołnierzom za okazaną wielką po­
moc i współprace Z wsią.

Rolnicy Gminy Krokowa.
KARTUZY

—  JUBILEUSZ PRACY ZAWODO­
WEJ. Dnia 2 bm. naczelnik Urzędu Pocz­
towego w Kartuzach p. Smaqłowski ob­
chodził 25-lecie swei pracy zawodowej 
jako pocztowiec. Na uroczystość ta 
przybył przedstawiciel D. P. i T z Gdań­
ska. Dzięki ofiarnej pracy p. Smagłow- 
skieqo zaraz po oswobodzeniu Kartuz 
zorganizowano tutejszy Urząd Poczto­

wy oraz cały ruch pocztowy a obecnie 
doprowadzono do przedwoienneqo po­
ziomu. Dostojnego Jubilata cechuje 
orzede wszystkim serdeczny i koleżeń­
ski stosunek do swych podwładnych, 
który stworzył mitą i harmonijną atmo­
sferę współpracy w kartuskim Urzędzie
Pocztowym. (A. R.).

BYTÓW
—  NIEMIECKIE NAPISY. Po kilkuna­

stu miesiącach niepodległości w  mie­
ście Bytowie zbyt często rzucają sie w 
oczy napisy niemieckie. Na qmachu o- 
bok magistratu figuruje szyld „Arbeits- 
amt", przy ul. Armii Czerwonej do dziś 
dnia reklamuje się Fritz Sprerinq, przy 
teiże ulicy, rażą oczy ,,Volksbank“ i 
„A lpine Uhren". Na Miejskim Demu 
Kultury —  czytamy: „Bufower Hof". A 
jest ich jeszcze wiecej. Jest to  dowód 
wedbalsfw miejscowych władz. Czy iuż 
nie najwyższa pora je usunąć7 (dz) 
Krokowo, pow. morsk.

R y t e l  (pow. chojnicki)

—  Z ŻYCIA MŁODZIEŻY WSI. M iej­
scowa młodzież rozumie wartość życia 
społeczneqo i samokształcenia. M ło­
dzież żeńska zrzeszyła się w  wiejskim 
zespole świetlicowym a męska nato­
miast w klubie sportowym. Młodzież ta 
zbiera się co środy i niedzielę na wspól­
ne ćwiczenia sportowe i zajęcia świetli­
cowe oraz doszta.łcające wykłady. I tak 
np. z racji „Święta Morza” miejscowy 
nauczyciel i bardzo czynny działacz spo­
łeczny p. Korda wy.qłosił odczyt o 
znaczeniu morza i floty morskiei. Na­
tomiast 4 bm. znów miał p. Korda po­
gadankę na temat: „Samokształcenie —  
jako ważny czynnik wychowawczy". 
Młodzież rytelska korzysta również 
chętnie z bogatej i wartościowej biblio­
teki prywatnej p. Kordów, (b-r).

Z e Sportu n a  K aszubach
Dobre wyniki motocyklistów w  Wejherowie
WEJHEROWO. W  ostatnią niedziele 

11 bm. odbyły się w Wejherowie zawo­
dy motocyklowe przy udziale zawodni­
ków z całej Polski. Najliczniej stawili się 
zawodnicy Sekcji Motocyklowej K. S. 
„G ryf" z Wejherowa oraz zawodnicy
S. S. M. Gdynia i K. M. Gdańsk. Ogó­
łem startowało około 60 maszyn.

Najpierw odbył się bieg terenowy. 
Trasa bardzo ciekawa lecz jednocześnie 
trudna prowadziła po lesie miejskim. 
Osiągnięte wyniki można uważać za 
bardzo dobre.

Wyniki biequ terenoweqo przedsta­
wiają się następująco:

Kat. 125 ccm. 1) Lekne- Leon (Gryf
—  Wejherowo) 2 : 12,9. 2) Bormann 
Zdzisław (PKM —  Warszawa) 2 : 27,5.

Kat A. do 250 ccm. 1) Dąbrowski 
Jerzy (Gryf —  Wejherowo) 1 : 53,5. 
2) Belau Bernard (Gryf — Wejherowo) 
2 : 10. 3) Guziewicz Witold (SSM —  
Gdynia) 2 : 15,4. 4) Pellowski Józef

I (Gryf —  Wejherowo) 2 : 18,3.
Kat. B. do 350 ccm. 1) Wikarejczyk 

! Tadeusz (SSM —  Gdynia) 2 : 01,5. 
J 2) Przybyszewski Jan (KM —  Gdańsk) 
i 2 : 08,5. 3) Piotrzkowski Tadeusz (Gryf

—  Wejherowo) 2 : 09. 4) Srubkowski 
Franciszek (KM —  Gdańsk) 2 : 1 1 .

Kat. C. ponad 350 ccm. 1) Dąbrow­
ski Jerzy (Gryf —  Wejherowo) 2 : 00,0. 
2) Markowski Grzegorz (Piast —  Gliwi­
ce) 2 : 20,0.

Kat. maszyn z przyczepkami: 1) Dą­
browski Jerzy (Gryf —  Wejherowo) 
2 : 18,6. 2) W olff Andrzej (Gryf —
Wejherowo) 2 : 19,8.

Najlepszy czas dnia uzyskał członek 
Sekcji Motocyklowej K. S. „G ry f" z 
Wejherowa Dąbrowski Jerzy. Przejechał

K u p u j ę  u ż y w a n ą  u p r z ą ż  
Polecam  rzem ien ie  do batów  

B. Rekowski 
K A R T U Z Y , ul. Gdańska N r. 16

PODZIĘKOWANIE. Składam niniej­
szym podziękowanie Komendantowi tu­
tejszej M ilicji miejskiej ob. Formeli za 
rychłe ujęcie sprawcy kradzieży dokona­
nej w tych dniach w mojej składnicy. 
Hazuka Stefan, składnicą mebli. (290)

UNIEWAŻNIAM skradzione zaświad­
czenie rehabilitacyjne na nazwisko Sta- 
nsława Hirsz, Barłomino, pow. morski.

N iecodzienne p rzyg o d y  
koni UNRRA

Niecodzienna przyqodę przeżył w 
ub. sobotę rejon Wybrzeża od Wrze­
szcza po Gdynię. Przywieziony do Pol­
ski tabun 301 koni UNRRA, pędzony 
wczesnym rankiem z bazy w Zaspach 
koło Wrzeszcza, rozproszył się w  po­
rannej mqle i rozbieqł się na wszystkie 
strony. Jakiąż było zdziwienie, gdy o- 
swobodzone z zamknięcia konie zjawiły 
się nagle w pełnym qalopie na plaży 
w  Jelitkowie i Sopocie, przy czym kil­
kanaście ich dotarło aż na molo. Wpra­
wdzie w ciąqu paru qodzin 162 konie 
zostały złapane przez maszłalerzy Rol­
niczej Centrali Mięsnej, lecz reszty dłu­
go jeszcze musiano szukać. Okazało się. 
że 60 koni schroniło się na podwórzu 
ambasady sweqo rodzimego kraju, Sta­
nów Zjednoczonych, skąd zostały od­
prowadzone do bazy. 13 najbardziej wy­
trwałych mustangów Dzikiego Zachodu 
dotarło aż do,Wejherowa, gdzie zabez-

on na maszynie NSV. 250 ccm. całą 
trasę w  czasie 1 min. 53,5 sek. Na druqim 
miejscu stoi Wikarejczyk Tadeusz SSM 
Gdynia na DKW. 350 ccm Uzyskał qn 
czas 2 : 01,5. Obydwaj oni byli w 
swoich kategoriach maszyn mistrzami 
Polski w r. 1939. Szkoda, że na wyściqi 
nie przybyli Stanisław i Krzysztof Brun- 
nowie z Warszawy, którzy byli zgłoszeni 
do zawodów, lecz dnia teqo startowali w 
ulicznych Wyściqach Motocyklowych w 
Warszawie.

Po biequ terenowym odbył s:e ra  
Stadionie Miejskim konkurs zręczności. 
Zawodnik miał do pokonania cały sze­
reg ciekawych i pomysłowych przesz­

kód i kończył konkurs jednym okrąże­
niem boiska^ W yniki przedstawiają się 
następująco: 1) Sowa Jan (MKS —  Gdy­
nia); 2) Dąbrowski Jerzy (Gryf —  W ej­
herowo); 3) Klemer Maksymilian (SSM 
—  Gdyrna); 4) Lekner Leon (Gryf - — 
Wejherowo); 5) Pellowski Józef (Gryf —
Wejherowo).

Nagrodę dla najlepszego zawodnika 
otrzymał Dąbrowski Jerzy (Gryf — W ej­
herowo).

Pierwsze zawody motocyklowe po 
wojnie na Kaszubach sie udały. Moto- 
cyjdiści-Kaszubi osiąqnęli wyniki b. do­
bre, kwalifikujące się do ekstraklasy o- 
qólnopolskiej. Publiczność dopisała By­
ło je j około 6 tysięcy. Głównym starte­
rem zawodów był p. Smiqielski, kapitan 
sportowy G. O. Z. M. Organizacja ca­
łej imprezy b. sprawna. Całością kiero­
wali dr. Stawowiak i p. Dąbrowski z 
Sekcji Motocyklowej K. S. „G ryf" Wej­
herowo. Zawody zaszczycił swa obecno­
ścią protektor wyściqu starosta morski 
p. Oderowski. P. Fink.

UNIEWAŻNIAM zqubione stałe za­
świadczenie rehabilitacyjne na nazwisko 
Labuda Gertruda, Zamostne, pow. Mor­
ski____________________________ (243).

UNIEWAŻNIAM zqubione tymczaso­
we zaświadczenie rehabilitacyjne na naz­
wisko Teodora, Zofii, Aqnieszki Młyń- 
skich, Wiczlino, pow. Morski._____(250).

UNIEWAŻNIAM zqubione stałe za­
świadczeni rehabilitacyjne na nazwisko 
Stefan i Leon Pgtrykus. Dęboqórze. po- 
wiat Morski. (249).

POTRZEBNY PRZEDSIĘBIORCA do 
kopania pniaków. Wiadomość: Wejhero­
wo, ul. Wałowa 14. (219).

pieczył je sołtys jednej z wsi. Mimo 
poszukiwań nie udało sie znaleźć 2 
koni, które wedłuq otrzymanych mel­
dunków widziano w.różnych wsiach po­
wiatu morskiego.

f/zi/łelnieii m ają ijfos
Szanowna Redakcjo!
Co do przemiany gazety naszei 

„Zrzesz Kaszebskó" na dziennik, chcę 
wypowiedzieć zdanie moje jak i wielu 
innych czytelników. Życzeniem naszym 
jest, by „Zrzesz Kaszebskó" pozostała 
pismem trzy razy tygodniowo wycho­
dzącym. Na dziennik nie wystarczyłoby 
nam pieniędzy i musielibyśmy gazete 
przestać abpnować.

Mamy obecnie qwałtowną zniżkę cen 
produktów rolnych podczas gdy produk­
ty przez nas nabywane nadal musimy 
kupować po wysokich cenach.

Posiadam większe gospodarstwo rol­
ne. Sądziłem, że po żniwach będę mógł 
zapłacić za reparacje maszyn, wozów, 
za kucie koni. Przed żniwami brak by­
ło  na to środków. Tymczasem teraz po 
^niwach spółdzielnie i młyny odmawia­
ją kupna zboża, mówiąc „nie potrzebu­
jemy, mamy dosyć". Chęć nam cdpada 
do wszystkiego. Pracujemy od rana do 
późneqo wieczora i nie mą tego ktoby 
te sprawy regulował. Szkoda słów na to  
wszystko.

Wobec teqo, powtarzając za w ielu 
innymi, wystarczy nam „Zrzesz Kaszeb­
skó", wychodząca trzy razy tyqodniowo.

Z poważaniem A. Bekisz 
Zelistrzewo (pow. morski)

ODPOWIEDZI REDAKCJI
Ks. Jan Sieg, Kack Wielki (pow, 

morski). Dziękujemy za nadesłany ma­
teriał. Prosimy o dalszą współprace.

Ks. Antoni Pepliński, Łyśniewo (pow. 
kartuski). Cieszymy się z novyeqo współ­
pracownika na. niwie naszei pracy- Pro­
simy pisywać więcej. Poezje kaszubskie 
pisane są poprawnym językiem kaszub­
skim.

Mieczysław Koss, M ilw ino (pow, 
morski). Redaktor „Checze" dziękuję za 
poyjastkę. Prosimy dalei zbierać kaszub­
skie bajki i opowiadania i częściej nam 
coś przestać. Dla wprawy należy czytać 
dużo tekstów kaszubskich (np. Remusa z 
gazety i „Checz") oraz samemu dużo 
próbować pisać.

Bazyli Lejka, Kożyczkowo (pow. kar­
tuski). Sprawą poruszoną w liście zaję­
liśmy się. Będziemy sie starali wszystko 
co w  naszej mocy załatwić. Jeżeli coś 
załatwimy, zawiadomimy Pana listownie-

UNIEWAŻNIAM zgubiony dowód o- 
sobisty wraz z wszelkimi dokumentami 
i kwitami urzędowymi na nazwisko An­
toni Staniszewski, wieś Kiszewo, oow. 
Lębork. (233).

UNIEWAŻNIAM skradzione tymcza­
sowe zaświadczenie rehabilitacyjne na 
nazwisko Radtkówna Jadwiqa, Zbycho- 
wo, pow. Morski._______________ (202).

UNIEWAŻNIAM skradzioną zniżkę 
kolejową nr. 43673 na nazwisko Barzow- 
ska Rozalia — Wejherowo, Namecka 20-

UNIEWAŻNIAM skradzione tymcza­
sowe zaświadczenie rehabilitacyjne na 
nazwisko Hebel Anna, Pierwoszyno, po- 
wiat Morski._____________________(235)L

UNIEWAŻNIAM zgubione tymczaso­
we zaświadczenie rehabilitacyjne na naz­
wisko Stefanowska Anna Milwino. po­
wiat Morski. (236)-
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